
D. 20. L is topada .—  Rok 1S44. 
Środa. M  311. Ju tro ,  Ofiarowanie N. M A RJI P,

Ogłoszono Postanowienie Rady Admimstr: wy­
dane 5go b. m. zatwierdzające nowe przepisy o 
udzielaniu po tyczek  z funduszów miejskich. I e 
przepisy  sa. następuiąee: Art: 1. Fundusze m iej­
skie w Banku Polskim na procent mieszczone, 
a z k tórych  od'ląd pożyczki udzielane byc mogą, 
są kaucje  Prezydentów, Burmistrzów Kasjerów 
i Kontrolerów miejskich. Remanent Kass miej­
skich, od zbywaiących wydatków. Art: 2. o- 
iy c z k i  z funduszów a r ty k u łem  poprzedzaiącym 
wskazanych, udzielać się maią miastom tak Rzą­
dowym iako też i prywatnym, lecz ty lko na p ized- 
mioty niżej wymieniające się w porządku co do 
pierwszeństwa iak następuie : J .  A a  budow ę lub  
restaurację  dom ów w m iastach, z w yłą czen iem  
W a rsza w y , i n a  in n e  p o trzeby  m cljo ra cy jn e  
m ia st. 1) Kassom miejskim na budowę domów 
i na różne potrzeby, szczególniej zaś na p rzed­
sięwzięcia do ulepszenia stanu miast zmierzaią- 
ce, podług  uznania Komisji Rz: Spraw W .  i D.
2 )  Pogorzelcom, chcącym stawiać domy miesz­
kalne, frontowe, tak  murowane iak i drewniane.
3) Na budowanie takichże domów każdem u, kto 
się do tego zobowiąże. 4) Na dokończenie do­
mów murowanych mieszkalnych frontowych roz­
p o c z ę t y c h  w budowie bez zasiłku. 5) 1'ym kto-
r /  y „a domu murowanym frontowym mieszkal- 

dobudawać pragną iedno lub 2 piątra. (>) 
T y m  którzy dom frontowy opustoszały przero­
bić chcą na mieszkalny. B . A a  p ro s tą  loka -  

j Z ,/,‘c -n a .  Właścicielom domow całkowi- 
d f  murowanych frontowych i mieszkalnych, lecz 
t ik  w Warszawie i w miastach Gubernjalnycb, 
i w takim iedynie p rzypadku  , ieżeli fundusze 

• b  dą w zupełności rozebrane przez tych, 
1, ustępy poprzedzaiące zapewniły kolej- 

P . ł , « k i  Staro zakon* 
Z m  dawane być mogą do tych tylko miast, w 
lot W e b  im wolno stale zamieszkiwać i nabywać 

inności nieruchome. Art: 4. Niepowinny być 
"  Tyczki udzielane: 1) na budowę lub restau- 
P ° /;c olicyn, chociaż mieszkalnych lecz od po- 

z domem frontowym łączących  się; 2)flwoi f>A ___ ■> i • i ... .1 •< l w

»a p o s t a w i e n i e  budowli gospodarskich wszelkie­

go nazwania w podwórzach lub gdziekolwiek bądź;
3) na postawienie lub restauracją wszelkiego ro -  
dzaiu budowli nie mieszkalnych, bąć fabrycznych, 
bać inne przeznaczenie maiących; 4) na hypote- 
k ę  dóbr ziemskich bezwarunkowo. Art: 5. Dla 
zachowania p rzy  udzielaniu pożyczek kolei p ier­
wszeństwa art: 2m przepisanego, Komisja Rz: S. 
w. i D. utrzymywać będzie kontro lę  z ru b r y ­
kam i: 1) num er b ieżący; 2) dzień odebrania
przedstawienia; 3) num er dziennika głównego i 
wydziałowego Komisji Rz: S. W . i D-! 4) dzień 
i num er samego przedstawienia; 5) W ładza  przed- 
slawiaiąca; 6) dla kogo pożyczka proicktowana; 
7) na iaki przedmiot; 8) wysokosc pożyczki żą ­
danej; 9 )  dzień przyznania pożyczki; 10) sum­
ma przyznana. (Dalszy c. n.)

(Ar: nad:). Salon w ieduyin z apartamentów 
tutejszego gmachu pocztowego, wybity b y ł  axa- 
mitnyin k irem . Pośród mnóstwa kwiatów i r z ę ­
sistego światła, wznosił się wspaniały katafalk. 
Na katafalku w bia łe j ,  materją  i złotemi galo­
nami obitej trumnie, spoczywały zwłoki martwe 
piętnasto-letniej Dziewicy, iedynej Córki W . Rad­
cy Kolegjal: M a sso n a , NaczelnikaPocztamtu W ar- 
szaws:, M lexu tid ry , w  dniu 5 / i t  b .  m. zgasłej w 
okropnych cierp ien iach , spowodowanych przez 
chorobę ciężką, p rzeciągłą  i niszczącą, od k tó ­
rej sztuka najcelniejszych naszych L ekarzy  uwol­
nić i ej nie mogła i wydrzeć śmierci, z k tórą  w naj-  
s r o ż » y c h  męczarniach pasowała się długo. Nie­
szczęśliwe to Dziecię, prawdziwy Anioł zesłany 
od BOGA na ziemię, w k ró tk iem sw em  życiu d łu ­
gich i ciężkich doznała boleści, gasło powoli, n i­
knę ło  w skutek  trawiącej choroby i nakoniec o- 
puściło ten świat, pozostawiwszy niepocieszoną 
w żalu Matkę i w rozpaczy trudnej do wysłowie­
nia szanownego Ojca. A by ocenić podobne nie­
szczęście, trzeba samemu ie doznać. Czyż mo­
ż e  być okropniejszy widok dla Rodziców, iak pa­
trzeć na swe Dziecię, przedmiot najczulszej mi­
łości iedyną pociechę w życiu, nadzieię w p rzy ­
szłości gasnące na smierlclnem łożu  i wołaiące 
głosem rozdzicraiącym serce nawet obcych osób, 
Ojcze! M atko! ratujcie mnie ra tu jc ie !  Umrzeć



iest pi'zeznaczeniem każdego człowieka, lecz u- 
m rzeć  przeżywszy lat w ie le ; ale utracić osobę 
ukochaną w kwiecie wieku, osobę z k tó rą  z a k ła ­
daliśmy sobie przepędzić  całe pasmo dni życia, 
iest więcej, iak okropnie ,  iest to cierpienie, bo­
leść, rozpacz nigdy niepocieszona! Mnóstwo o- 
sób płci oboiej odwiedzało zwłoki ś. p. Alexan- 
d ry . Liczni Przyiaciele p łaka l i  nad zgonem iej 
przedwczesnym, i n ik t  nawet z tych którzy iej 
bliżej nie zn a l i ,  nie wyszedł z tego smutnego 
miejsca , nie uroniwszy choć iednej łz y  bole­
ści , bo wzruszającym iest widok martwej Dzie­
wicy. O brzęd  pogrzebowy odbył'  się wczoraj o- 
k o ło  godziny ‘2g ie j  z południa na smętarz E- 
w angelicki,  gdzie złożono zw łoki zm arłe j  A- 
lex an d iy  na wieczny odpoczynek. E . D . —  
P ro sp ek t. O brazy  T o w a rzys tw  A n g ie lsk ic h  
albo A h a  tom j a charak terów , p rzez  K a ro la  D ie-  
kens. K iedy nasza Publiczność zkchwyca się no- 
wemi utworami Eugenjusza S u e , osądziłem sto- 
sownem bliżej dać poznać znakomitego Autora 
angielskiego Karola D icken s  (B o z j ,  k tó ry  nie- 
ty lko  ze dla Pana S u e  b y ł  wzorem pisania, ale 
nawet iak wiemy z pism angielskich i francuz- 
k ich , plan do dzieła T a iem n ice  P a r y ż a  sk reś li ł .  
D zie ło  N ic k lc b y , k tó re  pod tyt: O brazy  T o w a ­
rz y s tw  A n g ie lsk ic h , w p rzek ładz ie  polskim wy­
dać z a m ie rz y łe m , ma tę wyższość nad utwora­
m i Eugenjusza S u e , iaką ma oryginalność nad 
naśladownictwem. K o lo ry t iego prawdziwy i ha r­
m onijny, rozmaitość zachwycaiąca, cha rak te ry  
skreślone rę k ą  p e w n ą ,  wybitne, naturalne i nie- 
szkicowane, ale w ykończone; rzecz sama in tere- 
suiąca, oddana piórem niocnem i pe łnem  ironji. 
Myśli filozoficzne a p e łn e  mocy i prawdy, ro z ­
lane po całem  dziele. Dzieło to wyjdzie w 12tu 
poszytach, sk ładaiących 6 obszernych tomów co 
dni 30 poszyt,  d ruk iem  ścisłym, ale czyte lnym  
i na papierze  p iękn ym . Dla ułatwieuia nabycia, 
n ie ty lko n ader  umiarkowana stanowi się cena 
p renum eracy jna ,  ale nadto pod następuiącemi wa­
runkam i zapisywać się można : albo za opłace­
niem  pierwszego zeszytu zł. 18, albo przy  zapi­
saniu się z ł .  7 i p rz y  odebraniu każdego poszy- 
tu  z ł  1, czyli na ca łe  dzieło zł. 18. Po w yj­
ściu z d ru ku ,  cena do z ł .  24  za wszystkie tomy 
razem  podwyższoną będzie . Prenum erować m o­
żna w \ \  arszawie , we wszystkich Księgarniach

i Kantorach pism perjodycznych. Pierwszy po­
szyt wyjdzie d. 10 Grudnia, a następnie iak naj­
regularniej co dni trzydzieści.  Osoby zaiąc się 
chcące zbieraniem p rzed p ła ty ,  iedcnasly exeni- 
p larz  otrzytnaią na własność. Antoni R o u s s e a u .
—  W  dniu 4 z.iri. wśród powstałej nadzwyczajnej 
bu rzy ,  Zona Właściciela domu w Warszawie pt zy 
ulicy Dzielnej Nro 2 360 ,  dotknięta zawianiem 1 
zromatyzmowaniem kiszek tak  dalece, iż pozba­
wiona wszelkiej w ładzy ,  mimo silnego starania 
L ekarzy  i dw ukrotnego puszczania iej k rw i w naj­
większych boleściach, opatrzona ŚŚ. SAKRAMEN­
TAMI, bez nadziei życia, wyglądała ostatniej chwih 
przeniesienia się do wieczności. W tem  doradzono 
ieszczc wezwać z dawniejszych L ekarzy  W .Jakóbą  
G iercckiego  p rz y  ulicy Zakroczymskiej Nro 1857 
zamieszkałego. Poczciwy i bezinteresowny len 
Starzec, wśród ciemniej nocy, p r z y b y ł  zaraz na ra ­
tu n ek  nieszczęśliwej i na-pół-n ieżywej,  a przez 
w ykonanie zewnętrznej i wewnętrznej operacji,  
zwolna w ciągu dni k ilku  p rzyw róc i ł  ią do zdro­
wia. Nie masz więc dla Ciebie Szano: Mężu na­
grody  ani wdzięczności innej nad te życzenia, 
oby BÓG dni życia Twego dla ra tun ku  cierpiącej 
ludzk ości w najdłuższe lata u trzym yw ał.B r a n d y s a
—  W czoraj złożono w Redak: K urjera  z ł .  4 od F. 
G. dla Szpitalu Ewanielickiego, na intencją *. —  
Chociaż to Jeszcze L is to p a d ,, a do N ow ego  
R o k u  połtora  miesiąca , lednak K o lęd a  iuż świ­
ta , i czas myslec o podarkach , k to  drogim so­
bie Osobom m iły  upominek gotuie. Na upomin­
kach nie b rak ło  nigdy w M 'arszaw ie;  ale w dzi- 
siejszym stanie postępu przem ysłowego, p iękn o ść  
estetyczna nie samą iest zaleta rzeczy, potrzeba 
iej także żalcty nowości. „ D a j co c h cesz , ale 
d a j cos now ego , cos niewidzianego ieszcze; oto 
życzenia dzisiejsze.”  Zrozum iał te po trzeby , zro­
zumiał tc wymagania klientów swoich JP . M a j , 
k ied y  puści ł  się w drogę za g ran ice ,  w celu zao­
patrzenia  we wszystkie wymagania ga lanteryjne 
X lX go  wieku, S k lepu ,  iaki posiada w domu YV • 
S e jd la  na K ra :-P rzed m ieśc iu . B y ł  w L ip sk u
•w A m s te rd a m ie , b y ł  w H a m b u rg u , b y ł  w D a-  
ti/e; ale co będziem  wyliczać gdzie b y ł ,  dosyć 
zapytać gdzie nie b y ł ?  S kutk iem  tej podróży, 
n a p e łn i ł  S k le p  swój mnóstwem p ięknych  i cie­
kaw ych  rzeczy. Co się tam pomieściło, to tylko 
sam P, M a j  i m u ry  S k lepu  ieg o ,  k tó re  muszą
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byc elastyczne kiedy to wszystko objąć zdołały , 
ic dynie dokładnie wiedzieć mogą,. Z M exyku  
posiada figurki p rześ liczne , z C hin  i J a p o n ji 
pyszną porcelanę; z jSurem bcrgu, hirt.hu, owych 
miast odwiecznych, starożytne kufle ,  z których 
poczciwi dawni S zw a b o w ie , spiiali napój C um - 
b ru ia  (piwo), 2  Hisz.pa.nji ma figurki z gliny 
w ypalone j,  ze stop W ezu w ju szu  wyrobki -z la­
wy, a z łona ziemi wybuchem H'‘a lk a n u  nie­
gdyś przysypanej , pamiątki dawnych mieszkań­
ców P om pei, albt) naczynia E tru skó w . Pó łno­
cne W io c h y  nasła ły  dlań piękne wazy z alaba­
stru  , P a ryż  wyroby ze sp iżu , D rezno  g ruppy  
i naczynia z porcelany saskiej, W ie d e ń  owe ty ­
siączne wyrobki z b rązu ,  naśladuiące złoto dęte. 
Tu  piękny  zegar ścienny, na tarczach ozdobnych, 
złolemi iglicami znaczy bieg czasu ; tam czuły  
Markiz z porcelany zatolnem okiem spoziera na 
śilczniuchną Damę ustroioną iakby na bal, w mnó­
stwo koronek równie iak ona sama, z porcelany 
wyciętych. Tu czara szklanna nektaru  siebie 
godnego wygląda; tam piękne żyrandole, lampy, 
albo tyle dziś modne lampecżki stołowe do ga­
zu, czekaią ognia , 'aby w całym  odblasku zaja­
śnieć. Tu wyroby ze skury  hiszpańskiej , (sy- 
garniczki , puljaresy e t c . ) ,  gotowe przyiąć do 
łona  swoiego, sygara, pieniądze, albo sek re t  iakie­
go miłosnego uczucia ; tam la s k i , po trzeby  go- 
towainiane, perfumy, m ydła  i t. d. , wymaganiom 
wszelkim dogodzić są w stanie. Obok tych  rze­
czy światowych, (n o l i  rniscere sacra  p r o fa n is j ,  
znajdą pobożni O łta rzyk  palisandrowy, piękne na­
czynia do wody święconej i tym podobne pod wzglę­
dem artystycznym starannie wypracowane rzeczy.
(I  inne Sklepy galanLeryjn e .H a rsza w sk ie  uposa­
ży ły  się temi dniami w świeży zapas towarów.) —  
K urs wczorajszy : Listy zastaw’: nowe, za 100 zł.  
od r .  s. 14 k. 80 (z ł .  98 gr.  20) do r. s . 14
k . 8 2  (z ł .  98 gr. 24); wartość kup; k. 2 4 J/ z . __
W czoraj w W ielkim Teatrze przywołani w cza­
sie L u krec ji K ordzja , JPanna P ere lli 7, JP . K a- 
s tig lja n o  4 -kroć, i JPau D elw iw o}  po Tańcach 
JPanna W en d t.

Z  C hełm a. —  W  dniu 7 b. m. p rzeniósł się do 
wieczności, wkrótce po śmierci swego syna K a ro ­
la., zbyt wcześnie, ho w 25tej wiośnie życia zmar­
łego, czcigodny i powszechnie szanowany ś.p. Jó­
zef Z im m erm a n n , b y ły  Profesor Gimnazjum Gu-

bernjal: Lubelskiego, w roku Życia 56 [ym
s t a w i w s z y  Z o n e ,  d w i e  C ó r o k  i Syn , w  , • i°*

ę i n  V ■■ i • • ł  t u c u l u l o -  n y m  żalu. P o k o j  J e g o  c i e n i o m .  E .  W .

-•tngfja. Koszt budynku  nowej G ie łdv
dochodzić 8 0 0 ,OłO) dukatów.-—  Z  H u ll
słano w tych dniach do H am burga  dwa dla K -ć*
la P ru sk ieg o , nabyte konie wyścigowe s ły nn e
w Anglji.

F ra n c ja  Głoszą , iż Królowa K r y s ty n a
przeznaczyła znaczny podarunek dla dostojnej 
Narzeczonej Xcia J u rn a  te (Omal) X ż n i c z k i  S a l  
lerrio , i ze może ią zannminuie swoią spadko­
bierczynią. Xzniczka Sa lerno  iest także szcze­
gólnie ulubioną przez cesarską 'A u M rja cką  R o .  
dzinę. —- Z H a jti  donoszą, iż nowa Bzeczpo- 
spolita S a n  D om ingo  zwołała kongres; wszyst­
kich M u rzynów  uznała wyzwoloncmi, a przesie­
dlanie się z osady dozwoliła. O wezwaniu opieki 
F ran c j i ,  nie było  więcej m o w y .—  5g0 h. m. 
w obce Ministra prac publicznych ,  poświecono 
w B ierzon  nowy most nad E o a ra  , maiący 1 200 
stop długości i 12 arkad; kosztował 1 ,2 57 ,000  
fr. —  Ciągle są okropne opisy trudnych do wy­
nagrodzenia szkód, wynikłych w ciargu kilku ze- 
szłych tygodni w różnych okolicach Francji, z po ­
wodu nadzwyczajnych wichrów i wylewów. Prócz 
zniszczonych ogrodów, lasów, wywróconych za­
budowań nawet murowanych, zatonęło bardzo 
wiele statków rybackich, "a p rzy tem ’ postradało 
życie kilkaset osób. Są wsie, w których wszy­
stkie dachy z domów sa zerwane.

H iszp a n ]a .—  W  M a d ryc ie  obecnie umysły  
są tylko za i ę te procesem Jenerała  P ry m .

R ozm aitośc i. —  Bogaty Hrabia na R rejtenber- 
g u  w Niemczech, wyszedł o milę od swego zamku 
na polowanie; b y ło  to ieszcze p rzed  5ciu lub 
6 ci u wiekami; ieszcze wtenczas pola nie b y ły  tak  
dobrze uprawne, ani ł ą k i  dobrze wyczyszczone 
iak te r a z ,  słowem Hrabia poluiąc i pędząc za 
zwierzem , w padł w trzęsawisko i b y łb y  pewno 
utonął, gdyby na krzyk  iego nie p r z y b y ł  W ie ­
śniak niedaleko ztaintąd chróst zbieraiący; p rz 
b y ł  mówię i wyratował Hrabiego. T en  złożywszy 
BOGU dzięki, rzecze do W ieśn iaka: ,,Mój P rz  
iacielu, tyś mi Życic ocalił,  czem ci w ynagrodzę^’’ 
Wieśniak odpowiedzia łs „ Jes teś  moim Panem 
w tein mam najmilszą nagrodę, żem ci życic Panie 
u ra tow ał .”  „N ie ,  rzecze Pan, ia cię koniecznie
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w y n a g ro d z ić  p r a g n ę . ”  , ,H a ,  k i e d y  t ak ,  rzecze  
W ie śn ia k ,  racz  m i ł a s k a w y  Panie  darować to m ie j ­
sce  w k tó re ś  w p a d ł ,  dodaiąc  do n i tg d  k i lk a  m o r ­
gów; ia tu  sobie  w y k a rc z u ię  ł ą k ę  , poobczysz-  
ezam  i b ę d ę  aź nad to  w y n a g ro d zo n y m ;  a le  pozw ól 
P a n ie ,  ż eb y m  p o d a tk u  nie p ł a c i ł . ’ , , 0  n ie ,  i zc- 
cze  H ra b ia  , p o d a te k  p łac ić  musisz  , a to sze ląg  
na r o k ,  k t ó r y  zawsze p rzy n ie s iesz  w d z ie ń  tak i  
ia k  dzis ie jszy  ( b y ł o  to l i g o  L is topada  S ty  M a r ­
c i n ) , tam  z em n ą  zjesz ob iad ek  i gęś Sgo M a r ­
c i n a .” I ta k  się  s t a ł o ; a chociaż to iuz tyle  
w ieków  u p ł y n ę ł o  , i ed n a k ze  n a s tęp c y  H rab iego  
I l r e j t e n b e rg a  do tego to  dnia  zacliowuią zwyczaj 
p r z y i f t y  p rz e z  ich  szanownego P r z o d k a  , i za­
w sze  W ła śc ic ie l  tej  k o lo n i jk i  na  S ty  MARCIN 
p rzy n o s i  sze ląg  i ies t  za to uczęs to w an y m , p rz y -  
cze m  o gęsi n iczapom ina ią .

S Z A R A D A .
P ierw sza  wspak iest lite ra, za d ru g ie  i trzecie
Musicie dobrze płacić gdy tłuste  mieć chcecie. 

W szys tk ie  ze wszystkich skarbów zdobiących Łohieię 
Starannie są ukryte, nie na i ej zalete.

(Zeszła Szarada P e lika n y ).

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Bezak Jenera ł z Rygi; W itkow ski Konstanty Oby­

watel zPodkraiewa; R rzykow ski Loop: Dz: z Szewc: Zu- 
bokrzycki Szczep: Dz: z W ierzchy; Sierzputowski Ferd: 
Dz: z Komarówki; Mianowski Woje.- Oby; z Jachów; Ru- 
binkow skiFran: Oby: z Dębowej góry; Karniewski W a- 
wrzy Oby; zTłucznic; Czernicki Rafał Dz: z Dobrego.

DOKIESIEWtA.
Podpisany, otworzywszy nowy ZAKŁAD W Y R O ­

B Ó W  Chemicznych, składaiącycli się tak z własnej ia- 
koteż i zagranicznych fabrykatów, poleca się Szano: P u ­
bliczności z doborem wszelkiego gatunku PE R FU M , 
POM AD, M Y DEŁ, W ÓD Kosmetycznych tak zwanych 
Ocjentalnycli płeć upiększaiących, i w iele innych t. p. 
Zaszczycaiącycli go swem kupnem, starać się będzie 
zadowolić tak wyborowemi gatunkami podług życzenia, 
takoteż ceną umiarkowaną. W  tymże Zakładzie p rzy j- 
nmią się także wszelkie Obstalunki M alarskie, iako to : 
Znaki wszelkiego gatunku malowane i pisane; tak ie  n3 
szkle i na papierze ozdobne Napisy, Intytulacje, i t. p.

Juljan P a iy c z lo .
ŚL IW K I greckie białe świeże, KASZTANY (praw­

dziwe M arony), JA BŁK A Tyrolskie i POMARAŃCZE, 
nadeszły do Składu W in i Korzeni T . Kirkow przy 
rogu ulicy Podwal i Nowomiejskiej.

Uzdatnione P  A N N Y do robienia jJĆ 
*KVV 1ATÓW , mogą się zgłosić p rzy  ulicy Mio-W  
^dowej pod Ner 482, do Składu M usztardy, gdzie w 

^ b liż sz ą  w ia d o m o ść  powezmą. Vs

W Sklepie Ubogich, iest do sprzedania nasienie GOR­
CZYCY, garniec po z ł. 2 . , ,

Osoba przybyła z zagranicy, życzy sobie widzieć 
się z Panią SYB1RSKĄ, z domu Zeisinger; uprasza 
takową aby raczyła zostawić swój adres pod Nr 3ci®, 
ulica Sgo Jana, na 2m piątrze od frontu.

Niżej podpisana DENTYSTKA polecasię SzanO:Pubh- 
czności wszelką robotą w ie j zawód w chodzącą,mianowi­
cie : wprawianiem sztucznych zębów poiedynczych, iak 
niemniej całkowitych wierzchnich i dolnych rzędów,obok 
nieprzechwalonej ale prawdziwej doskonałości po cenach 
najumiarkowaiiszych. Że ręce Kobiety w plombowaniu, 
w czyszczeniu, w osadzaniu zębów, zgoła w każdej czyn 
ności lego rodzaiu maią pierwszeństwo,zaprzeczonem nte 
iest; przypominam tylko, iż środki zaradcze i pomocnicze 
przeciw cierpieniom zębów i dziąseł, przez ś.p. Ojcamo- 
iego L a e  nil e j n, zawsze z najpomyślniejszym skutkiem 
używane, wyłącznie posiadam .—  Gecylja z Laemlejnów 
D etro it; ulica Senatorska, Nr 470, w domu Pana Epstej- 
ua, wprost Kościoła Reformatów.

Dziś ranociepła stopni 5. W czoraj w południ 5.
TEA TR  WIELKI- Ju tro , 82ci raz Robert d jabeł.
Dziś w Kawiarni przy ulicy Tłumac: i Bielańsk: w do­

mu Lilpopa Nr 600, JP . W ilh e lm  z komp: grać będzie.
Dziś w Kawiarni przy ul: Trębackiej obok d|>mu VV. 

Steiukellera, JP - M o d liń ski z kompanją grać będzie; 
przytem 9cio-letni Chłopczyk wykonywać będzie na 
W iolonczeli różne dzieła muzyczne.

Dziś w Kawiarni przy ul: Kra:-Przedrn: i Marjensztadl 
na 1 ni piątrze, J P .  Z ianecli z kompanją grać będzie.^

D/.iś w Kawiarni na Krako:-Przedm: w domu Jag ie l­
skiego N r 435, Panny N ow akow skie  grać będą,

Dziś w Kawiarni przy ul: Bielańsk: w domu Hejniko- 
wskiego N r 609, J .  M a rq u a rd t  gTać będzie na wielkim 
Akordjonie z towarzyszeniem gitary.

Dzis w Kawiarni przy ul: łtednars: i K rak - Przed ir. 
w domu Dra Malcza, Panny K reitl grać i śpiewać będą.

Dziś w Kawiarni w Gmachu Teatralnym od ul: W ierz­
bowej, Panny Hessen grać i śpiewać będą.

Dziś w nowo otworzonej Kawiarni w domu Poehman- 
skiego pod Nr 568 przy ul: D ługiej, obok P . Kielichena, 
P . C hojnacki z kompanją grać będzie.

Dziś w nowo założonej Kawiarni przy ul: Długiej Nr 
550. w tym domu gdzie Restauracja Radlińskiego, familjo 
B u d ziń sk ich  grać będzie. Ł .  M.

Ju tro  w Kawiarni przy ulicy W ierzbow ej i ro- |jS> 
gu Niecałej1, wprost T eatru , JPan S zyn d ler  -ń 

Kompanją rozmaite Uwertury grać będzie. m

Dziś u Lorenca, p rz r  ul: Kapitulnej, pod Nr 538, 
na K olacją: Sztulle, które iak dotąd tu są wcale nie 
znane, a za ich smak i czy stu sporządzenie zarec z 
ju tro  na Śniadanie : Flalci- holdon} TLil^w-» ■< ’
Kotlety, Pieczeń barania na sposób sarni.


